
Jx-—*_ 

«:• . -?*% 
.1* 

atawa>&a*- > ' - / **,* luft 

Redakcji i Ą.a isaci : 3'afysiak, Rynek Kościuszki Nr. 1. telefon Nr. 63. 

Obecny sUn rzeczy na 
a^aw^saYsffeafdfAl ' to |eden wielki 

PRCZ z oszczędnością, któro ftffl Pfltóo zferaW 
Od p< ministra kolei i dyrektora Głównego Zarządu peot 

i ttuhitdw. oczekujemy mtyctiniiastoweM iumlecw ze służby 
I oddania pod sqd kolelarzy-telegraBit+w, fc%4y sabotuj 

1 władze possHtev Ścigające 
jBOfstnyin 

sztabowcy herszU krwawych 
sowbsndytów KaHnlenkl 

w rękach pościgu 

Dzfcsł<tiu ufctyth sprawców napadu stania arza* 
i Telegram od specjalnego wysłannika 

^ EUNINIEC, 
Prowadzona ; 

akcja pol 
pod Łuninca 
tającą 

9. 
pięciu dni 

za banda, z 
2 przera-

Mm 

naszego wsc! 
eta. Stwierdź 
nłc podlcgajnt 
niu, i e cala i' 
żona aa wscl 
«łc od 

którzy przyj 
nici środki 
wiatłl tu M C 
haBWHtołmi. 

miej 
sowafł 

itefo pogranl-
io w sposóB, 

powątpiewa
jąc kraju, polo-

od Pińska, roi 

| y BoiszewJI. 
pomocy. olbay-
plciii«*«ych roz-
kła propagandę 
zyskali dla niej 

ową*i /organi-

na obszar* 

dywersyjnych, 
fcęsto m> i-k*i|(ćz-

otyehczas ukry-
przejawiły' w , 

szcicgótra m-1 
padzie pod Łu-

kVku hmych 
wojewćuztwa 

poleskiego i nowogrodzkiego. 
Współczesność akcji w kilku 
obalonych od siebie miejsco-
^efeiafch dowodzi Istnienia Bcs 
tiyth trup tej samej organiza
cji działających wedle wspól
nego planu pod Jcdnem dowódz 
twem. 

Ludność obcoplemienna 
jawnie sprzyja bandytom, 

ujęta przez nich hojnemi datka
mi i prawdopodobnie szczo-
drzejsaemi jeszcze obietnicami. 
X drugiej strony ośmiela i roz-
zuckwala nleoświecone masy 

Marność I niedołęstwo 
naszych czynników miarodaj
nych, niezdolnych zapewnić 
bezpieczeństwa bezbronnym 
rrtteszkancom. 

W wielu wsiach wykryto 
istnienie 

„jaczejek" komunistycznych. 
zasilanych lektura, instrukcjami 
i pieniędzmi /- za kordonu, 
gdzie bawią stale członkowie 
licznych rodzin, ścigani przez, 
*ady poiskie za aryminame 
przestępstwa. 

W związku z napadem pod 
Łunińcem aresztowano znowu 

dwudziestu kilku osobników, 

saaa 
Krmyf prosią 0 dwa Nr ty łe Walecznych 

dzielnych policjantów 
Pod huraganowym ogniem 
sowieckiej bandy obronili 

Mohilany 

Mohfłany 
tui md grani 

W sobotę, 
nek stacyjny 
przez 

uzbrojonych 
natyi bomb: 

' Posypały 
ło łdlkanaści 
natów. W ti 
sowieckie b; 
padniętych 

Tym razei 
ku stacyjnym 

2-ch 
Zabarykai 

stanąwszy 
rozpoczęli 

ogień 
be? odpnczynl 
&Ie zdawać. 
— lecz klikmu 

O sile 
*wiadczx,zn; 

garść! szcze-
i zbrodnf\sowiec 

małą stacyjka 
z Bolszewją. 

iźną nocą. budy-
Izostaf otoczony 

sowbandytów, 
karabiny, gra-

salwy, wybuch 
rzuconych erra-

n sposób zawrze 
dy teroryzują na 

jednak w budyń-
iZnajdowalo sie 

policjantów. 

H oni drz^i i 
dwóch oknach. 

strza-
ocisic-

kolejowym, gdzie rozsypani 
byli w tyralierze — 

przeszło IM łusek 
od naboi. 

Echo strzelaniny, trwającej 
około pól godziny, dobiegło 
do posterunku wojskowego 
przy moście kolejowym na Ho-
ryniu. • 

Niezwłocznie wyruszyła 
stamtąd pomoc w sile 

4-ch żołnierzy. 
Bandyci, usłyszawszy 

ły ..oskrzi JlaMcei" icli 
czy. 

rozbiegli sie 
' ukryli iv lasach. Pości? nie 
Jal. niestety, pomyślnego re-
zutatu. , 

Niezwykła j>rz\ toianośe u-
inysłu i dzietność obu policjan
tów musi być szczególnie «-y-
różniona,x • 

lł. komendant Borzęcki u-
mial śmiało i szybko zdecydo
wać zawieszenie w czynno
ściach k«i'ii. Mięsom ic/a. nic 

|i, tak, że $iogłr> zapomni niechybnie o nagro-
jest ich nie 2-ch dzie dla swych lin'zi bez srebr-
jstu. ' jnycli naszyć na mundurze,'ale 
gnla bandytów (-z sercami meżnemi. 
.'zienie na torze. i 

w tej IIczMe dziesięciu, obcią
żonych dowodami winy w po
staci trofeów z obrabowanego 
pociągu. Pójdą oni wraa z po
przednio ujętymi 

pod sad doraźny. 
Dziś nad ranem bandyci-na

padli chutor Zarzecze w powla 
cie itinłnieckim, 

zamordowali dzierżawce 
Pawła Sklińskiego, a folwark 
doszczętnie obrabowali. 

Dowiedziałem się prsed cbwl 
lą, że znaczna 
cześć bandy łnnMeckie) zosta

ła osaczona 
w błotach pińskich. Potntmo 
wyjątkowo trudnego terenu, 
spodziewają się tu ujęcia ob
lężonych najpóźniej Jutro w no
cy. 

Policja 
pracuje bez irylrtwlaiih 

w ciągu całej doby pad kiera* 
wnictwem komisarza Jasińskie 
go przy współudziale nadko
misarza Sarneckiego. 

W ŁunMteu bawi ponownie 
podinspektor Snarskl 1 nowo-
mianowany na miejsce zawie
szonego w urzędowaniu p. Mie-
sowicza. inspektor Orabowski. 
Kierują oni całokształtem akcji, 

obejmującej setki Moawrtrow 
niedostępnego terenu. Daje się 
dotkliwie odczuwać brak środ
ków technicznych. 

Do niedostatków przyrody i 
uposażenia przyłącza się tu 
jeszcze zjawisko, dla którego 
brak mi narazie terminu. Nie 
wiadomo bowiem, 
czy przez alezroaiiarteato, osy 

tai wskutek celowej tlaM-
waśel 

niektóre organy władz kolejo
wych kładą się wpopreek usi
łowań pościgu. Sasi byłem 
świadkiem w Baranowiczach. 
jak w kolejowym urzędzie te
legraficznym 
odmówiono przyjęcia niezwy

kle pilnej depeszy służbowej 
do Wilna. Ten osoMłwy sabo
taż wnosi chaos do akcji pości
gowej, zmuszając władze admi
nistracyjne do częstych zmian 

wydanych joź zareafdzcn. Dzłw 
ne to có najmniej postępowa
nie kresowych kolejarzy-tełe-
gralistów, powinno skłonić ko
go należy, do wdrożenia 
•ałyctariastowego śledztwa I 
pociągnięcia winnych do suro

wej odpowiedzialności. 
Wszelkie ociąganie się i po-

błazliwość byłyby* tu nie na. 
miejscu, podobne bowiem wy
padki nasunąć muszą 

bardzo powaiao obawy 
co do lojalności sabotujących 

:auupjjjnir* 

W tanieniu ziemian zgłosił sie 
dziś do starosty runlnlecklego 
p. Druckl-Lubecki, komuniku
jąc mu. że właściciele posiadło
ści ziemskie* z całego woje
wództwa zwrócW sk do p. Pre 
zydęnta Rzeczypospolitej Woj-
cłechowsklego, prezesa Rady 
ministrów p. Grabskiego | mi
nistra spraw wewnętrznych 
p. Hubnera z prośbą o 
a! 

ŁUNłNIEC, 29. 9. (Teł. wła-Jwspółpracownicy 1#az«aa»wr'. 
iy>- Złożyli oni zeznania semacjv. 
Badania schwytanych pod ne co do organizacji i&mmAt 

danówką 4-ch członków band sowtedOch, ich tonsaatu 
iy Kalinienko ustaliły, a»'są z wladaaml swwieckłenij 1 1 d. 
jego oficerowie, naJWiżsi 

Are^rtowanle 7® uzbrojonych 
bandytów 

aBVtaataa^la*aaaUBBft lag^gm^ŚŁ^JLmmmm a i « a a a k a \ i s 4 * ^ ^ t ^ 

nerscicn posciflii zaa€snia tlą 
wn& awctzlcj 

ŁUNłNIEC. 29. 9. (Teł. wła-
v). 
Jedna z grupy pościgowych 

resztowała ?0 podejrzanych 
Wśród zatrzymanych, 

rtoważnie z bronią w ręku, 
ierdzono ponad wszelką wął 

ifthwość. że ośmiu z nic* brało 
idzteł w napadzie na pociąg. 
3rze4cazani zostaną oni sądowi 
łorainemu. 

Cztery grupy pościgowe za-
^eśniają w dalszym ciąga pier

ścień dokoła 
bandytów, usiłiuącyc* 
stać sie do Roaf. 

We wsi Wlełaofujo ulała 
szych płęcru bandytów 
rżanych o udział yt 
napaidzie. 

Drobne oddateły ilraaiaHia, 
fctóre przybyły % Roaji unajaa 
ją napady na włościan c a M 

[zmytenia pośclM 1 i aąiaiaai 
^uwagi. i 

K omisaa bolszewkKI 
st. referentem dyrekcji 

kolbowej 
W. nHłila^zt Tysakal CHyHa m B M 

Ich zdaniem bowiem p. Dowaa 
rowlcz wywiązywał się z 
swyoh trudnych obowiązków 
ku ocznemu zadowoleniu. 

Wracając jeszcze do stosun
ków bezpieczeństwa, musze 
zaznaczyć, że głos miejscowej 
opłnjl publicznej wskazuje 

Jako źródło zła 
politykę oszczędnościową. 

Słabo obsadzone posterunki 
połlcłl nie są w stanie podołać 
zadaniu, Ludzie upadają z prze
męczenia. 

Ubywających z bzeregu nikt 
nie gaatepuk. 

Jak przedstawia sij to w cy-
frachr Widać.choćby w ttiuió-
cu. tdzłado.skromiic^u cum 

brakuje dwustu posternnko-

Lukl tej uzupełnić nie wolno 
ze względu na oczekiwane 

przejecie służby przez straż 
gramczue. 

Operujemy półśrodkami I 
zbieramy w rezultacie Łunince 
i Zarzecza. 

Wacław Lassota. 

W sobotę wieczorem, goście 
estaaracji „Cristal". bawiący 
•lę wesołej, jak zwykle w dna 
>ezalkoholov L. byli świadkami 
-zadkiej atratełi. , 

mtanowtetei -'-t$t de 
nrzy którym slattsłał 

ahHaf^HCat l ttlatoałayi^iaaaaaB 
w^9K^K9m&Ę •^•aWBwaaPa^^^a'* 

śliczną panienka, podszedł ko 
połieji. coś Dowiedział, 

usłyszał w odpowiedzi i w 
aćie bawiącą się para wy-

Dłuco Jeszcze brzmtały na 
echa gorących protestów 

oprowadzanych. Zgłuszyła Je 
i... dalej zAczęto pa> 

iiać. 
Kto ciekawy, co znaczyło ta 
tatamłeze nnrowadcenle. 

temu możemy służyć inforrna-
ctami ae tródel miarodajnych, 
!f Co do ^aanlenki" to nazywa 
się ona Ada Więckowska, *wfcw 
U stanowczo, że ij-st artystką 
filmową, ale widocznie niezaan 
fazowaną, gdyż dorabia soWe 
kradzieżą. Pos^tikiwat ją sąd 
pokoju 13-fo okręgu. 
. Co do młodzieńca — sprawa 
przedstawia się gorzej. 

WARSZAWA, 29 

.przerwy. 

Sprawa dynttsji 
p. OCwrarowicza 

dziś bątśzle ro?strzy9ii3««5ta 
j WARSZAWA. 29 września. 
j Wc/orai. zaraz po powrocie I brał udział w naradach budże-
\y. objazdu na Kresach, minister{towych (budżet min. oświaty) 
>spr. wewnętrznych p. Hflbner. \% yznac.;ając na sodz. 2 popot. 
[doręczył p. premejrowi Orab- konferencje z p. min. Hubne-
'skiemu prośbę o dymisje, zgło-lrem, na której sprawa p. Do-
szona przez woj. Downarowi» | v. narowicza zostanie rozstrzy-

jCza. i śnięta. 
P. premier Grabski w spra-l W długim i poważnym na

wie tej udał się jeszcze wczo-!in\ślo nad udzieleniem dymisji 
raj do Spały, gdzie bawi p. p. Dowparowiczowl, grają ro-
Prezydcnt Rzeczypospolitej. — 

Nazywa sie on 
Kazimierz. Zostafan 
przaz kogoś na sali 

n b z t t pan ten (o dHwol) Jaa* 

dawaał 
ści Rontaneacha t^mśtą. 
zajmował aa 
rewizora 

łtów. 
Recbiabacii w ozastn krdskM 

twierdzą Śwtadkuaea, ma n a f t 
mieniu niejeden krtMU razkm: -

Niechby Jednak nie miał żad
nego nawet, jatłi Jeat prawda, 
tylko, że by! godakte choday 
na bolszewickiej sraabse, wy
starczy... , < , 
— - - - •MHHaaaaaaaaaaaa 

Kenwnikat tmaasawy • inia m 

Dolary po 5.18 i pół w zao
fiarowaniu. Z dewiz europej
skich słabiej Paryż, również 
tendencja słabsza na Belgję i 
Pragę, mocniejsza Szwajcaria 
I Mediolan. 

WARSZAWA, 29 września. 
Obroty akcjami żywsze. Kur 

sy przeważnie mocniejsze. 
/ Papiery państwowe bez zmia 
ny. Ruble złote na poziomic 
circa 2.77 raczej w zaofiarowa

niu. 
Cyfry w aawUneb omaenfą mtatate mUmmii nfcnrilt 

rf- Galwanauka* prosi e głosi 
Czy pan znowu o WHnla? 

W takim razie prostą slaaa* 
QENE\VA Ł. 0. W trik- ob.- l i tewskiej spory, dotyczące 

rao komiMi t>|a«niczej. dele-i.dnt^ej^katecorji, podlegałyby 
gat llt»w.;Ki (fcrłwajiatisKas /ar|procedurze .afBitrażowci. Po-
ząca' wniek«r,fc do lapnrni nr-ty-ka litewska zmierzała do 
POPrawk". r.»r|A*tv>fRcei r--%- 'tero. abv módz poddać kwe-

, należno*^ » « r ł l * ł ó ^ , stosow-
• ' l t e % »«5go, c l r jr-^f op^rt? "i i 

^ ^ 3 * % . * * njjoparts. na pra^ sr*z dcskgala dyskusji. 

stję wileńską arbitrażowi.. Na 
wniosek referenta PolItiM. ko-
mi<ia i!ctiv!«h poprawkę bez 

powrócił późnym wieczorem. 
Dziś rano. jak i oodfłennle, 

od dłuższego czasu, p. prtimjer 

Ic jego zasługi organizacyjne 
w powierzonem mu wojewódz
twie. 

Komenda gi. pollef 
otrzymała radosna 
że bohaterski 
Dmowski, który 
strzeNwał sto «©w 
czasie napadu aa 
wody Dawaajawlcza 

Pogłoski a Jasa 

/Zł 

tyła 
wsiały s^d, że ciężko ranny 
popadł w dłuższe, ciężkie o-
matonie podeieas op-jracji i wnet 
T sali szpltarnej rozeszła się lo
tem, błyskawicy wieść o jego 
śadajaŁ •.•*,-.•• •• 

Wieść 4a przedostała się do 

litołary St. Zjedn. 5.18 i pół. 
Ililjonówka 0.60. 
9 proc. poż. złota 0.58. 
Ą proc. bony złote 0.85. 
4 i pól proc. L. Z. Ziemskie 
i przedw. 24 '/>. 
I . Handlowy (7.50), 7.75, 8.15. 
T7.«5. 

Handi w Poznaniu <2.8i», 
285. 
. Tow. Spółdz. 13.50. 
. Zw. Sp. Zar. (7.25), 725. 

2w. Ziew. O^S, 
Potasowe 4.2f. 

ł jewiftl (0.30), 0 .» . 
srlerz (3.00), 2.95, 2.80. 3.00. 

irown-Bowerl L12. 
Siła I Światło (OM), 0.58. 
fhodorów (5.12), BM. • 
|iełeni«w*J 110.00), l t t ł^ — 
JlOJO. 
lawierefe imm)t m®, 3SM. 
i mm. 

iyrardaw..t em-. 0 9 * ) , i em. 

» mm, «#• 

5.7(1 

w 

St 

Borkowski (1.30), 1.30. 
Syndykat (2.15), 2,15. 
Haberbusch (5.75), 5*0. 

5,75 
Spirytus (2 JO), 2 JO, 2,65. 
Lombard 0J5. 
Częstocłce (2.75); 2.75. 
Gosławice (2.30), 2^0. 
Michałów 0.66. 
Warsz. Cukier (470). 4.80, — 

4.60, 4.65. 
Węgiel (4.75). 4,ł». 4.85, 4.78. 
Nobel (1.60), 1.7a 1.75, 1J0L » 
Cegielski (068), 070. 0.72. \ 
Fitzner (5.75). MO 4). 5). 
Rudzki (170). 1.70. 1.75. 1 * 
LUpop (0.78). 0.77, 0.78, 0.HS. 
ModrzeJów (5^5). 5.90. 6.08. 
Norbltn (0.92), 0.95. OP6. 
Ostrowieckie (8J0), 8.45, fM, 

8.52. 
Parowozy (0.40), 0.40, 03P. 
Starachowice (3.00), 3.08, Wk \ 
. 2.S8.' .i •-' ~ r 

A ^JL 



Bankiet na cześt naszych przyjaciół 
przedstawicieli armii tureckiej 

Pan m'ns!er 

irm/kif, wy. 
Bpraiw wo; 
kwrrtieiPft 
•>«>i • Paltód 
"•ł-Wsd, 

I V> (t tofu BB? 
•rw j JpUKtet 
wl i ta ł 
wj»f wv 
!%i. N*wd! 
itfUH ołfc Ki 
mll-bej, Kmif 
i md> Chi 

Za łlFotiy 
Sw»i>ty.Ai, 
^W, fHB. Iw, 
Ąyw St, H« 
jowl t l . «w», * 
<i»n. d y w ' ^ 
Wdtagfci..gP. 
wtel, evMt» 
b ry* Pił&r'. 
tfeofwlM, g«il, 
bry» S n « y # W ] 
mtfk. Kua ia J* , ! 
ICMtanM 
mjr. Kwi. 
rtui, KiolbaB. 

rm-róoW rfę i 
następując*1 

Pwm> iminint 
<*noU jwiaioo 
<*»*««. Jak 

bolera Iwwpąj-
•!<; bankiet po4e 
y praws mtaintm 

Ajbras mwmni«ny InwaSa, V « * M * t f t a i ł i A « pow-
K-ełKitiW ł»teiw # » * « » .««ro<*M<^ « w t « r * ł m^UttWtoJwi* 

•wyeh,R«n.dyw «4 rtewumkdw W traktat iwwyja* [lyoiipus ..fi*"e«*i vw»«U> *w*o 
<we# adBe*d*ają- ni. p m niw W » r t y . » <*•»">*> jnila. G w e i w ł o w » w «• «*»• 
•jriflowoj misji t n - > y nawinz-nic-n lFv«m>śtx»juiHi ( i î  i * hą, m i J^t***** J*" 

ilf »->«trony tn*«v 

chciałby usfanaf\t 
nowy 

numerus 
claumk" w 

wta-waM* ta*. prw« '"V**1 HV«VO | l«ar _ Oto 
£.. '«i!"0ij inf»- "V Ti i r r» ] i . j - l ] ; i .J , , , \ T l l i v i m 

.saki w R » r a ) p<w I pwsą wi/-yt<: namów. p*iuo gwie- j 
1 dr Ta-liy-łxv. i wir. 'w 1'otaoe. i 
tataji tor*""* -<\j' fCas»w an-Hniom in-ąpnWin. | 
tm»<*toa&yi«\r4mfa tamezytonn j « * ""'? i 

ał-ljoj. pp<k T>*e Wcmi. jr»ł ochrona t w ń r w j pro ; 
13. mjr F w d b e j ty wtamyrb wworiów prz^l j» 
- - •* łcK»m!koMak »kn««mi a 7/» ! 

wnąfcra, Wiwinc, &» te m i a n i e o 
hvr*wi<> rw-mjr tnrorka i P">kft» 

y 
)» n.-isenp 

SrOHWO t « g » SBmOSfO' 

"slflfuokj liiiłtoryramp h r ' 
•< nrat. '«• nswmifcKłe. te 

łłin bej. 
o l M . sw. »»• 
br . R«ww*A>w. 

%41««w»l«i. KWU. j «pe*nMi wohw wteantj < w m y 
- ttm. dyw M«^ b « uKwitu, w i w w srlęł»k» w 

Ry>d«.-8młsrły, świrtay iwawńj now»odTwi?»iwJ 
a, * gen. dyw. 1 K«v«jrppspo1Hej tureckiej ttras 

y%v DaicrrżMJiw-, idMe polsko - ttirmkie frro*er-
KaHtor, p a . ' •«*«*' ta«»i 

t-rryB, zwiera wwwseę toant na, <nx«f' jrłwwy wu 
rfremfet, « V i ' « • • » M ń l t w a | twótr«y awwułi 
Jk. Buyier, aaroctowo-tnreokioj, mar»»Uk« 
Wtaił. vpfk Ohwtf Miwtjrf* Keiiwil-h«iwy. 

Bopwtam"«ki. Na te słowa "odtpmwlediBiaJ 
r*n, Oińrid. «nf w®#*p*vj włMt h/recfdc}, 
MirBimriti i generał' NswWi - iwwsa; 

.P«nte BC1mwtna», Pnln'^^vie, Deic 
I w a W ^ ł kuję a» wy rwy tak s*i'-ftf>-rane. 

' teojtktHpych któro padły.' k"u mrnni. Wszyscy 
: t o n d U o h w. bylMmy pewni gnfetaMWo_ p w y 

jijcśa M.rAwM« m stromy Wnfrcj 
rarw^lcncji, pifiłp rnin^rw*. | ak 

^ tr t*DBy ludności eywłlnĄi. 

Pornosy udała si« do min ptra 
<wi«u.'iii» n''bIiczns>sio p. jMi-

ktaMcfrikietttN aby mu- pr fcd-
stawić trudną nad wyraz s -łu-

. . _j» a « k licznych bardzo s»tu ten-

/«r)ia gnngirnliniinegio i rJi«i-n*te • | Ł .. 

Coraz większe zainteresowanie 
wzbuaza orzedsląwzlącle 

art /sty mak rza Lechowskiego 
według WARSZAWA. 29. 9. , jęstyka b«d*ie k y w a ł 

Zamiar p. Lechowskiego od- zobowiązania, 
bycia podróły naokoło *wiata | Rozważywszy powyższe ni 

. , . , , , U1 , . . . u bez pieniędzy I posiłkując sle rlejszym mani zaszc/yt zauia* 
W p a t e k uMeęfy d e f e A a a Iwy łacwie l«zykiem polskim domltf Pana Wedaktora , „ , . * , . 

n,M«> OI)BM>WW,V j ; v . ^cnlrali AkademicMcb Bral i c h wzbudza coraz większe zainte- o zakomunikowanie o te' 

ni natbdla. Jedjnak. ii-noyłwieoał 
nami a i w ą ^ y « H t |M*-13»-

irych. 

"ffcdc,* 

wi*«w> 

D e t a s c j a w poflurytli fcarv aćh 
pfglWsławila p. tninistowl sy-
toai^C. twferdtłlc. że nief(o£-
nńJć wniesienia tuk \\>M>.ich 

lat . a tent samem nic» o i - 1 

<v kon(ytmo"'nnta stud fiw, 
DM«M|acb(i4 mo te studen [ów 

u *TIR,U ,*., u . w o i u , ; « r lWfwżąd%iTcl vys tap1 n. 

ba, teo, mm, harotan. 
Petskn h\itt. }r*t t b 

1w> łna ftilna 'aniijł;. 1K» wmieją 
prnmwBiJ ej -KyłfnWe. ł*» wm|B 
j*t k- -haA «j«zyaftę j«d «jnvi>*te 

Amn<)*, któtru Bm-(r«»B#iiWwli 
śiio w d t 0 \ i tólkiu l*t^to ni© wid. 

opla 

« , ,.Sy„ió n a M y J * " ^ . ż e f | c ^ ^ w y r a y i m y ( eii-••y. 
kiprrewwj5 WideWiśmy mi(jd«gr%» 
wmni, jak iwmaują u was w wyż 
• ci s*k»|p arojamnau - - >raa» 
wre (liaioń i nofe, MJIoac' fłr*ey ł 
pasja do pra«y o i r> tv*-h& <>h« 
i*ivktery.4yraii;i wasmcafo kor;w-
« t elicai-skiego. Armja wa««s 
j<st Awicitmii i •rtHate obok wiel-
'-fc-.il nrniji ^-dmtn 

PWSMJ Bogn o «K»c«cii' <U» 

TMr«d» 
owłatwi wyiiu«* 
aanAwowt^ flkspatwji, 
m ffro^a Pokftp. ł r tdw mi « ta -
Mk Wędńw wawmajumycłi mo iy 

i kaJb rowimio* awAji dłii «itrfd«v-»iy 

rwnowia, a t » 
•ą t«k 

j«rt i r ady j a . j 
* pa*rtw. ' to te& trtwfłio ml o tłonra odpo-

bnArtti X V H ' h n « W o ł»?-Bmin< ,̂ by wymtHÓ|nvi«*rachnijka aił rtm^iy 
4 4 B « glejbfe a a a ^ wMe^KinnCwd. Nł«-1 V i - icn i iaml ł wrdewsa*-** ! | t o zno-*u 

kstułe, tupelnic aleoczekiw na. 
..Odyby to "dc mnie zal' to

to, ^)d"lds łbym opłaty |es#:ze 
c/,łe"okrotnie". 

'osi to odnon-fccM i « r # n a 
z konstytucja i w i n a nain 
SZCKO krzewiciela oświaty. 

Nie wchodzimy naraz i t 
tncritum "-prawy. W i 
s /y rh dnii- :!• !"--.">"1im ' ró 

W V'.\ ŹSi 
PoHki i M amnji i w rcoo gen. 

P wAnlidmy twp> w całej pe łn i j«i)v{>r»kiejs> piję na VKM Pr«- ło sprawę opłat 
i^denta R2e<^yj»acoH^, fc*o zakładach naukowy cli, ,,t\<, 

ehmifca alł rbrojny li |d*ajrty iedynic. że -/urządzi 
odbiie "••:? i". 

Mb*(«ny w tyt*J 
^w© B P aMwi| 

1^ 

i wjnmpal 

^tosy« rfa; p i 
aiafciid r r -

M6S CHfJpg 

refswwanie. Zarówno a s y s t a , Lechowskiemu, l e z<«bo«,ia.Ute 
jak i redakcja nasza otrzymuje się zaofia-ować do dyvi«,/yc|i 

'O. PO Ut)k-ł--4j im 
tej pod ózy 100.000 zlutyd,. Za 
znaczam, 
z© nawet eotów tentem towa. 
rzvs«vć o. L. w całel podrńzy. 
na własny koszt, k t y po do*iy-
ciu celu prze/, p. L., wyzclkle 
wątpliwości co do zobowląian 
usunąć. 

Z poważaniem 

J. Harry. 
Szanowny Panie R e a k t o r z e ! 

Rozumiejąc doniosłość przed 
slęwzlecia p. B-uno»a LechoW-
ski©g'j I pragnąc choć w droo-

cor«feto nowe g łoszen ia ludzi, p. LeUiowski, 
którzy h-df nrasna towarzy
szyć p. L. w jego podróży, bądź 
te* p ra tną mu prfyjie % radą 
luk pofWca.. 

Ostarnlo otrz-^-mallśmy dwa 
listy, kóre poni^ei podajemy. 

Szanowny Panie Redaktorze! 
Niniejszym p r o s ę Szanowne 

«Tf> Parr< Redaktora o łaskawe 
umieszczenie niniejszego listu 
w Jego pootytnym organie, / a 
co z góry dziękuje. 

Przeczytawszy w „ E x p r « i e 
Porannym" Nr. 255 z dnia 14 b 

ar tykuł R t. ..Człowiek, któ nej mier/e przysłużyć sic 

w 
;v!i|iż-

?o-

winlkoino \ ivłk» moja "kromroi mi«ja. 1««'p«yj«ci«d<id«ji .iia»troju inuikiat' w.s/y.nkiem na losie J/ieci in-
wa^aey oficerowie tmrwwy bę-1 i>rz--aaffrwt *iti da pdta"-y, po-1 tcliftencil pol kiej. 
dą «ię starali o jej wyJr<wswnM\ !z.>,t ,v. i.-j,)•• ..9d«r młle 

nmiciiie zobopOIne WiwfliJflla nas gownentw j tuoae 
go nł» wkrywano prawd rraimi, o 
karaijao nam wfeHde ranfanie i 
wmfatń 

Eawl»hBj«oiy mwideiwKyat-
klem JBIAMJ: 

TV) nie sa p n i e irtown. l«ro 
M K K M Tjorłpfna. płymn«*n % głę 
M Mtie* i wwmęłwniagw praeko 

w ^ » » | Naiwyżs7\ c a s , aby s>ie la-

Wielki ty dzieli lotniczy 
M a PofsKa stinąt mml do pracy 

I zlolyf ofiarę na stworzenie 
f!oty powlttrznej 

główni 
Lisa Obrony 

Państwa w 
Artemtta urządza , 
a t e s j " . 

W Tygodniu 
o b s i a r i e Rz 
dą się zbiórki i 
rzea* l a t y 
rsecz Obrony 
bezpieczeństwa 
rzecz idobycia 
powietrznych 

^ t k l oómft&wl 

trzjiej 
-12 p a i -

ydzłeó Lot 

na calytifi 
olitej odbę 

iifestacje im 
trene), na 

na rzecz 
istwa, na 

W 
Polskę. 
iHjdny eir-

zy irukówa dotrzeć ma-
ń do wszystkich 
bttj ziemi i prz1 

stklm* że tylko w| 
lek w e w e ł l iwm 
tyle poza innemi 
względem kultui 
wnętrznej, uwolni 
napaści i pogromi 

Wie-zymy, że 
nie zostanie rti 
wezwanie, ze ka; 
państwa poSrles: 
sjroszem i z ofiari 

Pracy bowiem 
Pracy w kieruj 

;ąticów na
wlec wszy-
>ólny wysi-

sostać w 
irodarai pod 

silyj m» 
tas od srrozy 

aród Polski 
na, nasze 

y obywatel 
z ofiarnym 

serca. 
am potrzeba. 
u uśwtado-

reszcie przestać zne«»ać nad iia. 

Pilne wory ili»rn« dlwlgaj}q na plecach ku gruc|ly 
Stójcie draby! 

•MzItrMM njnąk p»skariy rolnyth rzesze 
cz*ka|q na rttorm^ poiiiykt t. Ine, 

obniżenia 
cen źywnofci, ;tinuaij<iej. 
* . .naihitierilc wYsjkich 

Pe łny komitet cetay, który* 
obecnie obraduje w Warsza 
wie, ma rozstrzygnąć sp rawę 
ulg celnych 
lem awjrowaola iytuacjr dro- korzy>tal więcej im>red 
*fźr«an#-^'krajM.wVn«Cnle'<o*oiiż-prot3ti,c<«irł: SłrYOka la la 
bowiązująca ustawa celna by - portu sn»d)wh\- żwnoj ic l , o 
la wydanajW czasie, gdy i po
wodu dysproporcji cen za pro-

te 3« tańsze .niż u nas, prfy-
wróci i ureguluje eem do >o-

mienia. pracy technicznej, pra
c y napkowej. P r a c y księdza l 
nauczyciela, pracy inżyniera i 
żołnierza, pracy młodzieńca, co 
marzy o laurach lotu podslo-
necznego, Jh-acy męża i niewia
sty co organizować będą po
wszechny zapal i jego ognie ze
strzelać w wielkie ognisko czy
nu. 

Niech nasze Kola rozwiną w 
Tygodniu dziesięciokrotną dzia 
lalność. Niech tam, idzie jesz
cze Kol niema — hidzje dobrej 
woli stworzą zawiązki organi
zacji. 

Niecha' poj-łyną modły ku nie 
bu na intencje Pobk i napo
wietrzne! — niech zabrzmi ha-
cfn nasze, i w f o co cały świat 
już obieertn . .Wzwyż" w po
wietrzne szlaki. 

Miasta i miasteczka, gminy, 
wsie, szkoły, stowarzyszenia, 
zv iąrki wzywamy do fundowa-

' flia sr.nio'otów dla e s k a d ^ Li-
ili Obrony Powietrznej Pań-

1 stwa. a. wszystkich obywateli 
I do wstępowania w nasze szere-
!Ri. 
1 Nagrodą *a ofiarność będzie 
' b c p i e c z e ń s t w o Ojczyzny. 

ry postanowi! obejść cały świat 
mówiąc tylko po m>tsku", za
stanowiłem się nad fmdnem za 
daniem odważnego ar tysty p. 
I>echows''ietro. Wvrażam swo
je /danie, t e tv 'ko artysta jest 
w stanie te co 'okonać. Pomimo 
wszytskleuo chce sle mieć pew 
ność, że p. L. 

tylko polskiego 

szlachetnemu celoni, oJda;> do 
roziorzadzcria na*.7,.ąi syin~a 
tycznego rodrózni\a w v e l k h ' 
posiadane książki rodtu",/. v . o-
rlsy Rcosfaficzne. mapy i t. p. 

Łączę '\vrri v wysoki"'--
szaci'1'ku 

„Ogniwo'* 
ksii|K«rnIa. 

lunacy. Zauerman - llanczak. 

Premfa w sumie 49.000 tiol rćw 
Bed?!e wyiosowana ponowne 
WARSZAWA, 29. 9. 

W nr. 83 „Dziennika Ustaw" 
z dn. 26 września r. b. r>t:!'JS'u-
ne zostało rozpo rz idzenie mi-1 
nistra skarbu, którefro mo-ą1 

premia w s;tmij 40.<XK) dola

rów, któ ra podczas loscwa^ta 
w dniu 1 Ibca r. b. przypalła 
niesn-rzedanej obMcacji w Serjl 
1 Premjouei Pożyczki Dolaro 
wej. wy'osowana będzie p o 
m.wnle w dniu 1 pazdilernl-

Butlźet m!rht:rjum 
spraw wo s owieli 

dukty rolne w stosunku do ^eiifztorou, wytrzynmjącego kalku 
za towary przemysłowe, rząd litej* /.<fóm,io oi.i i>.ni>mu n-
musial wziąć | tó%. jak i ptouuc<.iiió\v, 

w ochronę rolników, \ C^.zeku.iei,iy t cJ \ od kon|s i i 
którym produkcja nie opłacała j celnej dal»/.\ch 
sie zgolą. Obecna sytuacja w y ; utrr.ćnlt:! wywozu zimi 
maita zupełnie innych zarżą-1 co pi*y >>n»..iiU>\n.iii u»uu 
dzeń. InadirUerncłfu poś icJnicsu^ 

Ceny za produKty rolae izwoli obniż \ć cen>. r».j sa 
poszły znacznie w górę, prze- jpolityki .i.eliiej, rcrfitlująccj 
rastaiąc kilkakrotnie pozjpm. ny, ocze'ctijeiii> \* stosunku! 
przedwojenny. Interesy s z * o - | produkcji n w u i y s l o w c j , 
k 'ch rzesz ludno tó pracującej. któr,a, również musi iląźyć 
v> tern także drobnego włp-bliskich z.'nvnkói4 przy \v 
ceffo zboże, niźli je prod"kują- Kich obrotach, iesfi ma opajjio-
cego, wymaitają . j .wać rucjh^wewnętrziij. 

Tryt3ii!ii pracwnlfeów mói^u imą 
Spółdzialitla fry^Urdw 

•(! = • I' •stwm 
x- , k , 

raku do 
19C4 (vi r b w>-

'£• datki tnejaikow* wyncslly 40 pr. 

loniosła of rta 

r 

WARS7i 
B-iiiik gosspoil̂  

g~> «tiiyma.l o-l 
my bndniwuinp-j 
Nowym Jorkn. r 
ttiu a nła n«k/>wr 
konanie robót a 
dopiąteow, kHti#a; 

' l i . w miastach 
f-wjm fjjma ta . 
"lostafey,* fund,. 

:OVir fyał-i "mWł 
kttn-unalnycjj M 
'̂'Kpad&ngtw* k.i{ 

BCPriilV! 
PAlłYZ.28.9 1 

ffcl '' Lizbony." 
' Błi^ «ki|>ioUowai 

fi*ihv'amfry!caAs^ei 

Na konJerencj«ch bu Weto 
wvch ópsało do narvłaleoi po 
gląd^w nięrbśy minis*r«Til] «kaj-
bu i SPT»T»- wr,j«k.TAych, p-zy-
i n m niił)14ci- «pr*-v wtclsko. 
-,vł;rli u\\ i ti.-.; 'alt p - t r zAy sk«r-
l g , „ al)cpue'r» oik"°esu '•"crw^ii fi 
,,ai sów r a^s twa. zai mi"is'.;r 
»!. ., kazał en.11c-.iwite *rewi-
HMOTLIC dl» p^tre^b dr^mwotd 
państwa. 

K<-ni bal ?«n k<"' I* •' • 'i"" ii 1 v ł > 
stu*] i it>.i~i«eww T^włkil, jaka Ktn«» 
„i i n •//> , «o"-k<i .i eał Tli bu 1 

srnny wy datków a,«%\itt'strairjt 
•J- r T»2"i -^-n^i bp|ą około 3& 
proo. wydatków). Ndtormksit w " 
ramach buliotu M. '8 . WoWc. 
7.'iin:eisz-w< procent jwyd*tMwif 
1 zw. «e««t^ryjny<h'(Tia mtr*y» 
m- •;.. TI irmalne w^'"Jka). xm to. 
rzyśi- tydh wydatkń^, które «a 
''-"V "njn«o dla p3gwt»#ia obron 
ne«ro, 

|>.,T--.-n i-' •jazen*CTn bunżern 
M. 8. -Woisk nn r p. jjost irevska 
nie preoz. re«H o^peny p^łv<'>ie 
•fffliia rfnljra 'i t z\y !•*••(' 'vt4w 
fivux-'*kdch w kwwł t łno 000.000 
f ramko v 

Loteria ras-camfiiroldwy 

WARSZAWA, 29. 9. 
Sprawa powstania wielkiej I 

współcześnie urządzonej koopa 
raiy wv od dłuższego czasu zaj
mowała pr^eownlWiw fryzjer-* « „ . _._. 
skich, k c z ^ ó i n ę pr |zyc4iny « f ^Hiański, C f 'war4 Sucl iodolsi 
waiy r,a p^z^sisllndzie do u rze - fedwa-d l.ubcn. 
c zy wi stniei l i a ^ r o jok t u 

R i i tkow^i . brnący Tarczyn1 ki, 
W ł a d y f a w Wlseptat, W m d n -
fy Jaworski, Bolesław 'o-
t a p ^ t , Franciszek Ouz. A( 'k-
W M l i ^ftkarzewski. Karol * zv 

;-acyjn. Xwo 
icjj, rzeźni i i 

ikieb, przy-
>hr»win2n.>jr S : P 

f 

WA, 294 9. Izie na fump 10.000,000 dolarów. 
itwa k r a j ó w I Obliuacie bvlyby 8 proe. w 20 

•iatowei [ fir-1 Latach umarzalne i objęto prases 
lem ot Cfe" w firmę „TTlfin ot Co", p> ifcuraie. 
pw>pva\vmtep '"ikifjwia-lrna-cym łąnwientu opro 
of«?rtę no wy centowaniu wtw. z am' rtyrawją 

i r-jxr*t,ki«mi kaesotami około 12 
pno»>. itnymie 

iu»l<nty ' i j lyby wykonane nj« 
+"rjał»ni; i włami kiraj;>wwmi, a 

na wyko le ua pods.t«wj« planów i kosorto 
praw, * j f c i ( . . r ^ ' , w firmy „Ulon et Co" pod 

8jwyj Banku u-i kir-iwaiotwom 
•wego, nara-

p^kai* na ulgach Llzliony 
[....b.iirnal" do- dyu.uritowe. raniąc wiol: osńh 

na jedroj z i wyrządzając znaczne szkody. 
dwie bomby* 

Obecnie, dzidki stabilizacji 
pieniądza, udałoj się k'row enej: 
criczniełszych członków związ
ku zawodowesj*) rzecz wprowa 
dzić na właśclw^ tory. 

Pod przewodnictwem p. Alelt, 
sandra Dąbskieiro odbyło >s(ę 
zebranie organizacyjne, wc> 4-
rem p. Edward Brzeziński!**» 
ferował ce' , zadania i prwW, 
statutu spółdzielhi. ' 

Artykuł 4 określa jęj charąk 
ter. że „oparta będzie 
na sprawiedliwości I wspólne! 

pracy 
w przeciwieństwie do przedsię
biorstw^ opartych na najmie I 
wyzysku pracy"; 

Statut spółdzielni zebranie za 
aprobowało i dokonało wyboru 
władz. 

^ t t j p i t roasy zarząd spółJzia ni. 

WARSZAWA. 29. 9. 
Komisja Skarbu Narodowego 

posiada . n j . z m ilość przedmio 
tów war tość anystycznej . któ
re bąd/ znacznie przcv.-y/jja-
ia cenę /awa-t ?o w v\'h lo-
ta i srt-b ,, i •; . i 'i ' *c »_a 
k/iteiców s''l KIM.<:V; ' . . ' ' •< 
n i c h >"•>' -.i.i.i » '« p ł Z i . J ' i i . i -
ty Srek n . I Zaue Z J 'Og) 

Bi'ety na pleru-szą Loterje 
i*antową na bkarb Narodowj 
/-iaj.'ą sie niebawem w sprze
daży i będą do nabycia wu 
wszjsfkich Odd lalach Bankff 
i o^kl.-ro, w Kon. i t f ie zbiórki 

której . 
•.: w h ł a l s*anowl 500 z ło tyc ł | 
stanowią pp. Aleksander IHb-
»ki, Robert Bndz teewsk i . K « - , . . „ a n i . „ , t ó 
ntekl Kazimierz, J a d w i w K Ł - ! " » o w e « o o^amzu ie 
bicka i Edward Brzeziński. 
'•' NttUtteni smutncni dośwl 
czenfetn kelnerów i kucha 
M Hrych plekne nadzieje #ży 
®IĘ rozwiały, przekształca 
iwnące , jak grzyby »o desz-
ffledawno „kooperatywy" ( 
ściwie zwykłe spółki) na „1 
ressr*. nic wspólnego niemajajpe 
ze spółdzielczością. Ilość ud 
łdw w kooperatywie ograni 
no .najwyżej do 5, przyc; 
bez wzgiędti na ilość udział 
tUonek je! będzie miał je 
glos. 

P i e w s z y zakład spoldzfj 

h N'a-od;iwy w Wa»sza-
.v " , »a >2\ o-az w Komhil 
<k.i--hr *- ;rodowego (Omach 
M - ium Ska-bu Rymarska 5 

oomemi karr leniami- p'aterowa rokój nr. 58). Sp rzeflai biletów 
uc. s7vldkretowe, z* kości sto- odbywać się będzie na prowin-
nh-.wej. pon e 'anowe, kTS" ta- cjl do dnia 20 listopada I w War 
lowe, pre-yzyjne metalowe szawie do dnia 2'' Hsttrada, po-
oraz kamienie drogocenne nie cztm w dniu 29 listopada r. b . 
o- -awre odbędzie się pubHszne teśowa-

W celu jakhajko-Zystnieisze-,n!e w Komitecie zbiórki na 
go .spieniężenia tych przedmio- Ska-b Narodowy. 
i ów I osia?miecia naiwięVszei| 
sumv u.i zakuo kruszców szla
chetnych, Komisja Skarbu Na-

Do rady i t a d z o r c w s . j k f ^ o p l ca»fnai |Ków.M4. ' łpS. :otwa) 
) . Leonard H e s s . B o l e s t e w ' j u l w f r ó l c e . 

Straszny potar nad zatoka Nown«o«-sl 
N. JORK, 28. 9. Na poh'dnie.S«raty "sięgają 800 tysięcy 

od zatoki nowojorskiej poaaf larów. 4 P A P 
z a s z c z y t około 100 zabudowań ' 

i ' ' '" 

n e r w s z ą 
j Loterję Fantową na Skarb Na
rodowy. P o roz'osowania prze
znaczono £560 cennych fan
tów Biletów loteryjnych Komi
sja wypuści 103.056 po cenie 
2 zł. 

Fanty przeznaczone do wy
grania na pierwszej Loterji 
Par towej na Skarb Narodowy 
wystawione na wld |* publicz
ny będą od dn. 1 października 
do 2 listopada w MMeura zlot 
nkzem w Warszawie przy «L 
Złotej 22. 

' Polska mdwl! Sluctiilćtl 
Mowa d ra Sokala zdobywa uznania 

Ugi NarodOw 
GENEWA 27. 9. Przemówię-1 dow powterzą referowanie i » 

" ' n Q<%łr»!a iako i pleimm. 
mówił 

nie delegata d-ra S*a lą . jako P ^ f ^ . . 
sprawozdawcy 5 - # *m Sft, - I Dr. So»«l e ochronią 
S I t o ; V a i ; l d S . t e kob i e t ! 4 * M w ! przemyśle, 
! l ? . S , U S o w e * o . powa l - p rzyczyn umla polaezyć tó aą 

».*jle«»e.z ofólneml celami Ufc 
gl, zyskując poklask pow«e&V 
ny za ten wosób traktowania 
zaBadnldnla. 

t a R o e a * . 

z powodu rzeczowego, POwail> 
nego opracowania t<mat^m-
kojnego referowania 1 zwięzłe
go ujęcia zagadnienia. 

Należy podkreślić, iź jest to 
drugi delegat nasz, Wóremu koj 
misja r̂oraadzenla Ligi Naw-

http://'-fc-.il
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N 
/W*BP*. iO wraoitjia mi T. 

o cny atak 
na szpital miejski 

Sz2śclu mł3dz!eftców usiłowało obdarować 
sw:bod? dzlewcząta przebywające na kuracji 
PIŃSK ?S tt (Od własnego prsefcywają na kuracji 

koruSDoiijeiiti I * Płoch* dzlawczeca-
Mtoto nas* było t«r*n«m U napastnikami byli len dawni 

niezwykłych ijwsntur. 'prtyjaclęle, którzy włdocmte 
W P' btilu htmtaJa crtorpo pouuli do pacjentek tęsknotę. 

odzinie 8-eJ wie- zrobili ..sprzyslężenie*' i zorga-
laWę gwałtowna nizowa'1 zbrojną odsiecz. 
y ca miejsce wy | Znajdujący się na korytarzu 
ii policjanci. uJ- dozorca szpitalny usłyszał 

brzęk 

skórny, h 
C /oa l f . rorlc 

pjdKu P'?.vbt 
r/<j)i s/esciu 
(ci lk/blc dw 
maryiarkii, 

rzucili sl 
i znikli w d<f 

Jak wynik 

itodzleńców (w 
.li szeregowców 

Itór. y 
do ucieczki 
noś-iach. ' , 

ze śledztwa, ^zaj
ście miuło p 
•cy: V ,1 

We wsfoitiiiiaiiym 

tłuczonych tzyb 
w poczekalni. Nie zwlekając, 
wbiegł do sali I ujrzał kilku o-
sobników gramolących się 

t . przez okno. Dozorca zaałarmo-
bie'ś "następują-'•*'«' służbę szpitalną i w oknie 

I zawrzała walka. Na plac boju 
vpitalu l przybiegi posterunkowy 

Skoro $Wi t . 
Skoro śwh% (który w War-'pomponem, oczywiście chodzi 

szawie dla każdej z was błys- tylko o ton. a nie wzór. 
ka o innei Arze), wkładacie I Dc szlafroka z barwnej bal 
ranne pantofelki... Ten miły, a lub kwieciste] flaneli najstosow 
konieczny sztzegół, decyduje niejsze są zakopiańskie sukien-
o eleganci! porannej toalety, ne pantofelki, białe, ozdobione 
To też powini sn być dobrze za- haftem; należy jednak unikać 
.stosowane, di szrafrojta, liscuse stereotypowych szarotek i po-
htb pyjamy. Ponieważ nie są- starać sic o wybór ładnego sty 
d/ę, tebyfcM miały-kłoooł z lowcgo haftu, 
powodu z % Aeznyeh hegll-1 Brakiem wybredności popsu 
tów. wybór ple będzie trudny, .iiśmy smak wytwórcom, któ-

Do Itseuse h koronek lub Je- i zv haftują byle co I byle jak. 
dwahlu, nnssfme są brokatowe wiedząc, że ceperki kuoią 
malutkie pantofelki z olbrzymim wszystko. (5 — 6 zł. w Zako-
barwi.ym rtoliponem; do kwie- panem). Kto był w Konstan-
clstej pyłami z satyny dobiera tv«'o"olu naoewno sobie przy-
się narttofowl z kwfeclsłych wiezie safjanowe, haftowane 
kretonftw, fakie ozdobione zlotem pantofelki (za 3 zł.). 

Antuka. 

n a * f >\ 

to, widzisz, 
termin, wek 
n.i krucho, 
ru nigdzie 

— A dok; 

li. Zostanę | 

•Ar* 

STR1E2'^r60'PAN B03 STRZ ŻE 
WA vSZAWA, B. 9. 

— Jagusi^ Uczysć-ftb ml je
sionkę i me.f nikł 
Jagusia ..k| pneła sie duchem" 

do l»r«-©dpok| ju, by rozkaz pa 
na wykonać, 

— v«ychoJ£isz? — zagadnę
ła męża p. u mianowa. 

— lak, rrj iszę wyjść. ' Marn 
się spotkać f i nuinagient, bo 

pojutijze wypada 
u, a tu z pienię_z 
ty nie masz zanna 

yjsćV ' | 
? Właściwie oo-

t:zebowałaiym pójać do kraw
cowej, ale f§owa nite trochę bo 

UOlliU. 
isa.urlinie., posiedź w So-

nni. A zwijt.ajżo moje dziecko, 
iieszkanie, bo to 
pan Bóg strzeże. 
się dzteje: niema 
ogaś <# znajomych 

i wyszedł, połowica 
siadła tła kanapie z 
a. ale ta prędko ja 

możeby tak gdzie 
urahiie: troi hę spu-

nawet ..nbi, a 
ności nie zaszkodzi 
hwilę do krawco-

p. Ro-
do wyj-

, pan Cs tar 
przemo-

uwagę na 
strzeżone,.. 
Stra«h, coj 
dnia, żeby 
nie okrad ' 

F. Rom, 
zaś Jego 
jakąś ksią; 
zKudllła. I 

1 wy W ? N4 
"•cfcru;'dc?b, 

pn.y spo. 
1. t a&ć na 
w ej. 

W kwa#ans potem 
ntanowa ubrana, jak 
śela, zwróciła się do 
sz<J"* i |ait<;pująca 
•wą- ' 

— Wychodzę, proszę mamy. 
Przejie s 5 trochę, bo mię gło
wa fcoti. H'stąpię też do kraw
cowej, tą >y się porozumieć co 
do koj.tju| IU jesiennego, ^ima 
IA pasem} a ja jeszcze paradu
je w letnjjn. Niechże mama da 
baczenie l a mieszkanie. Wczo-
rai ourafi Pikuliński"h. one 
daj Fajtuttkich. Niechże mama 
ii.-aża, A to strzeżonegnr pan 
P- - ' f ż ł z e ! i 

J a n i łtarsza" przyjeja to 
•KIMUO wiadomości i PO 

- - J Synowej zasiadła do 
r-i 'a .-«ll mocnem postanowię 

oszania się z domu. 
*'*• > •• if.se nie wychodziły, a 
P'' • • it||., ,4 ' strsza" przy-
POn.jnf.iK. t.Cł i e ją FafJiń-

ska zaprosiła dziś na kawę z 
domowym chróścikiem. Pój
dzie do niej na pół godzinki, 
pneciez w domu zostaje Jagu
sia. Zapowie jej, żeby się nie 
ważyła nawet nogą za próg. 

— Słuchaj noj Jagusia: pań
stwo oboje wyszli, ja też mu-
s„ę wyjść, bo mam bardzo pil
ny Interes do załatwienia. Siedź 
ze i pilnuj mieszkania, bo teraz 
to byle na chwilę pozostawić 
mieszkanie bez dozoru, a za
raz je złodzieju ograbią. Pań
stwu Fajtalskim to nawet for
tepian wyniuśli i kredens. Że
byś więc nigdzie nie wychodzą 
U. JJi.miętki, ze strzeżonego 
pan Bóff strzeże! 

— A gdzie jabym tam chodzi 
ła, przepanl. Upiere se bez ten 
casz trochę bielizny. 

Zaledwie pani starsza zdąży
ła, wyjść, kiedy do drzwi ku
chennych zapukano. Był to do
zorca domu tym razem w roli 
poslilbn d'amour. 

—. Panno Jagusiu. — szepnął 
tajemniczo, — tam „brat" cze
ka w bramie już musi z godzi
nę! 

Ola Boga! A któren? 
7- Ten z antyiemi 
— Z antylerni ? Mój złoty pa-

nk Jegnacy, ja wylecę na chwil 
kie, a tu w pomieszkaniu nitna 

l,nikcgói! Niech pan ze strożów-
i ki da baczenie, jakby tu kto co.. 
Widz! pan, bo przecie strzeżo
nego pan Bóg strzeże... 

— Dobra, dobra. Ja bede 
schody zamiatał-to tu dojrzę, 

. niech &ie nanna Jagusia nie 
boi.. > 

j Dalej mógłbym nie pisać, bo 
się -^rni domyślacie, prawda? 

i Mus ę .ednak zakończyć, jak 
| zwykle 'formuła sakramental
ną: 

t Sedztd pokoju skazał na pół 
| roki- -i Mienia lana Pazura za 
}okr..-d.zer>' mieszkania p. Ko
mana Nowosielskiego. Do wy
krycia sprawcy kradzieży przy 
czynił sie, nk io często b>-wa, 
tt zw. Kercelak. gdzie Pazur 
usiłował snrzcdić kradzione 
rzeczy. C-micz. 

TarasJewłcz, pełniący wartę 
przy łożu chorego więźnia. 

Napastnicy stawili gwałtow
ny opór. Policjant dał kilka 
strzałów dla postrachu, w od
powiedzi na co młodzieńcy 

w> ciągnęli r ewo lww 
i zaczęli strzelać. 

Wymiana kul odbywała się 
w ciemności, dzięki czetmi żad
nych ofiar nie pociągnęła za so 
bą. 

Po upływie kilku minut na
pad 

został zlikwidowany 
dzięki nadejściu posiłków. A-
wantumtay, uciekając, wsko
czyli do przejeżdżającej doroż
ki, a ponieważ woźnica nie 
chciał 

ruszyć z miejsca. 
poturbowali go dotkliwie. 

Władze policyjne i wojsko
we wdrożyły energiczne śledź 
two. 

Z i utulili 
ew z za gronu 

Pierwszy mąt, po ucieczce tony, 
odebrał sobie tycie , 

Drag! małżonek wczoraj otruł się kartelem 
(T !lefonetn od warszawfkieito kowł|wBd«nt«> 

Praed domem nr. ^4 w 
Jerozolimskiej zatrzymała 
wczoraj wieczorem karetki 
gotowla. Lekarz wszedł do 
kładu fryzjerskiego I zastał 
nieprzytomnego mężczyznę!. 

Po oparzonych ustach lj|t\vo 
było się lomyśłeć, że Jest 
wypadek otrucia karbol 

potwienlziła 

Po 
za-
tain 

to 
em. 

Przypuszczenie 
buteleczka 

z żółtawym płynem, 
którą desperat trzymał w 
ciśniętej kurczowo dłoni 

Zabiegi lekarskie nie odnio
sły skutku. Mężczyzna, p > u-
pł>'wie kilku minut, sk#ual 
Zwłoki pozostawiono w 
szkaniu przylegającem dc 
żury. 

Samobójca Wiktor Skąd ubo 
wicz przed wojną wyemi rro-
wal do Ameryki. Wyjedia|| w 
towarzystwie 

cudzej tony. 

za-

mc-
ra-

S P O R T 
Jeszcze Jedna klęska A. Z. S-u 
Tym razem slcdm bi arnik „wymtAcIla" 

Warszawianka 

spo-
5.-u 

„Klasę" drużyny reprezentu
je bezwzględnie jej napad. Ora 
bowwm v auku jest nieskoń
czenie trudniejsza od gry na 
wszelkich innych stanowi
skach.. To tez dobry napastnik, . 
specjalnie srtKlkowy, jest jat łatwo. Świadczy o tem w mtte 

>rze 

czas gry widać wyraźnie, 
piłka, która w ten czy inny 
sób trafi do napadu A. Z. 
musi być zmarnowana. 

Z przeciwnikiem tego rriiza 
ju Warszawianka uporała się 

pewni! eliminacją tysięcznej rze; gry 7:0 (4:0) oraz cały jej 
szy piłkarskiej, zesrodkowu-
jąca w sobie wszelkie technicz
ne i taktyczne zalety piłkarza. 
Stąd też najlepszym środkiem 
bronienia się jest atakować 
przeciwnika. 

KardynałneJ tej zasady powo 
dzenia drużyny na boisku nie 
umie zupełnie zastosować naj
słabsza drużyna warszawskiej 
klasy A — „A. Z. S.". jakkol
wiek widać u niej w tym kie
runku usiłowania bardzo po
ważne. Przeszkody piętrzące 
się w tym względzie przed aka
demikami leżą w ich nieudolno
ści technicznej i braku jakiej
kolwiek rutyny meczowej. Pod 

Kh\ I kobiety znacznie od niego star-
sję | sztj. 

Kochankowie zamieszkali w 
Nowym Jorku, ,{dzle wkrótce, 
dzięki ciężkiej pracy, zapewnili 
sobie dobrobyt. 

Po zawarciu pokoju dowie
dzieli się o samobójstwie tego. 
który został przez nich osamot
niony. 

Nic już nie stało na przesz
kodzie, więc połączyli się 

węzłami slubneml 
I wrócili do Warszawy z du
żym zapasem dolarów. Skadłu-
bowicz nabył zakład fryzjerski 
i poprowadził go z Iście amery
kańskim rozmachem. 

Czy los się mści? Tym ra
zem, zdawałoby się, że tak. 
Skadłubowicz, który 

że 

bieg. Mimo jednak ła t lego 
zwycięstwa gra „Warszawian
ki" wypadła bardzo mdła Ora 
cze tej drużyny grali 
„nieczysto", kosząc po n 
swych przeciwników I n 
wykazali nienajlepszy stafł i 
technikę. 

Wynikiem brutalnej gry było 
usunięcie z boiska przez si dzle 
go Pucmana z Warszawianki, 
oraz jednego z graczy 
S.-4Ł 

Punktami zdobytemi dla zwy
cięzców podzielili się Zwlefjz II, 
zdobywca 3 bramek, ZwiJrz 1 
(2) oraz Szenajch i Luxem|nirg 
(po jednej). 

„Hasmonaia" sięgi ce m-strzostwi 
Lwowa 

szego kandydata do zdi 
mistrzostwa Lwowa. Ti 
ny mistrz „Pogoń" w n 
szym dla siebie \t~y-adku 

Wielką rewelacją dla lwow
skiej piłki nożnej jest stanowi
sko zaięte w tegorocznych mi
strzostwach przez1 tamtejszą 
„Masmoneję". W ubiegłą sobo-1 grania wszystkich bez w 
tę drużyna ta pokonała „Czar- ku meczy osiągnie z H 
nych" 1:0, co łącznie z wyni- ją równą ilość punktów, c l w 
kiem nierozstrzygniętym 0:0, mysi przepisów o rózeg aniu 
uzyskanym z „Pogonią", oraz mistrzostw okręgowych p cią-
przegraną tej ostatniej z prze- gnie za sobą trzecie, decy mją-
myską „Polonią", wysuwa ce spotkanie z „Hasmoneł ". 
„Hasmoneję" jako najpoważniej I 

Pioes.onalzm piłkarski w Poscu 
Kluby łbdzkic wypowiccz.ały sl« Jawnie 

za werawaelzenlam zawodowstwa 

porwał tom 
bliźniemu. <«m nie ttmlal doU» 
wać wiary małżeńskiej i roman 
a,wał z w łasną pokojówką. 

Dowiedziała sie o tęm pan' 
domu I od tej chwili za:?c'-.' s'ę 
gwałtowne sceny, przechodzą
ce częstokroć w gtośtf% «.war-
tury. Skadłubowtczowl * ?y< \e 
obizydło. Być może, prześlado 
u alo KO 

widmo gamobolCY* 
d'>'ć, ze postanowił o6jli w pu 
d / poprzedniki. 

Gdy goście opuścili .*azar% 
sivgtiąl po flaszeczkę z karbfi-
lem. używanym do dezynfekcji 
bi,y'<>w i wypił trzy otwarta 
zawartości. 

Dwa trupy dla je tue] kabtM 
tv. 

r T - T T - F - T l III. 

Jak grom z jasnego nieba spa 
da na sport polski wiadomość, 
że na odbytym w Łodzi zebra
niu Krabów piłkarskich, wypo
wiedziały sie one niemal jed-
rogłośnie za wprowadzeniem 

jawnego profesJonaUzmKi > 
Motywów kierujących 

rodzaji wnioskiem należyj 
trywać w chęci j awnego 
maskowania zawodowstwa 
kapturzonego, ktńrc woiNg 
krążących pogłosek, zapuściło 

w polskim Manchesterze g ebo-
kie korzenie. 

W każdym razie znam sona 
uchwała łódzka będzie t unk-
tem wyjścia dla P. Z. P. N.-u 
do oczyszczenia atmosfen za
wodowstwa, unoszącej się nad 
'lektóremi klubami polskiemi. 

r najbardziej bodaj bolesną r. eczn 
»fw całej tej aferac Jest fakt, że 

łodzianie grają podle r!ftw< t jak 
na amatorów. Jak zatem bla
do wyglądać będą ich oficjalnie 
Płatne występy? 

Odważnym szczęście sprzyja 
Ponlewiż wczoraf »tabrało" si* na odwag t 
I Prasie I Artystom, wjac lot sprawiedliwy 

• i i 
mł narofeleno 3l?rimi, m^m. 
«sze z łoz e5aw, n!e zatrzymał s!ą 

Ó 
i^ia* i 
<u y clbkonali PHpadu^lod^ic 
K<j'ej(Łl i wyrzucili z wago 

"n kilkJ skrzyń gwoździ. Po
ciąg, titmo sygnałów-dawa
nych p#ez obfługe wagonu. 

WARSZAWA, &. 9- nie zafraymał się. 
Iii-i 'stacji Utrata ną, *' Na linii Warszawa - Soctir,-
i»cy w str-one"War-lczcw'w nobliżi' 6-go i ost. rin-

" ku. tuż przv granicy W rs/.a-
v-v. ok. wykryci złoj^-,-lv:\ 
.targnęli Jo pociągu < ̂ kradli 

trzy bele manufaktury. 

Wczoraiszy w\nik 5s$ J«at 
swego rodzaju ideałem pożą
danym we wszelkie* gract' to
warzyskich. Nikt nie prfcegrał, 
nikt też nie wygrał. Czyż to nte 
nailepszc wyście z sytuacji. 

„warszawianka !i"-~„Skra" 
!)/(,, na boisku R- **•• >-/^i r**'" :«»puiudiiiu powyższe Jiu 

przy ul Okopowe i W (dojazd , rozegrają mecz tov ur/.ysk 
tramwajem nr. I?) » •tedwwc.,4 ki noinei. 

Mimo deszczowej „nogoliy 
kałuż wody lśniących- ma, ssta-
tycznle na boisku, ' m« »owi 
przyglądała się spora cijupku 
zwolenników obu drużyn. 

yny 
pił-1 

NOWE WYJftWtlCTWa 
„Radio—Amator" 

W WsrsMwie MpofHtkowiine «o»t«- nnUwy, regulujące] lian 
te wydawnictwo now«(b CM»opwn)» 
dwolyiodniowejo p. t. ,J\»djo-Am«U>r", 
prowodronpgo pod kierownictwem p. 
Stamalawa Odr Ac*. 

Wobec zamter«!M>wanta, jakta radio 
biidzi w srerokirh warstwach^ szcase. 
|ólni«j ob«cni« po oeloazeniu priai ri«d 

w Polsce — ukajania ii« i 
nictwa należy powitać a i 
»ia si« ono na rrane i wypalnia doUtU-
WĄ bM, laka islnlty. w t«i gal«tl «•-
sze) litaratury tpchnicmo-populamai 

Redakcja „Radio.Amatora" miatcl ale 
w Wirszawia, 
•cl* 17. 

Krakowakia PrMdMa-

Kanarek Ćwierka coraz leplel 
Otrarfm»li*my 5-ty numer tygodnika 

satyrycznego ^Kanarek". Miły ten pta-
nek nabiera coraz wickp.zego roimachu 
i obiecuje nt»<" BII; typem inteligentne
go piana satyrycznego, takiego brak u 
naa byto dotychczas. 

Hr. 5-ty zawiera miedry innarai por-
tret art. malarza Brunona Leebowakie-

kiery, iak to wiedzą aaal eaytaM-
wypuaicm daj w 

świata, „Kanarek" zawarł z#taa Hat-
we^na wylączną| ekapk>ata*i« h p 
zd)<c i notat malarskich c 

Caloać numeru bardzo tal 
żywa i petna prawdzlwago 
na — tylko 80 groszy. 

• • ' » - i - « •" ' -

Gąsi uratowały Rzym 
i bogactwo p. Hoszka Goldhelta 

WAI«ZAWA, 29. 9. [chowska nr. 3Ś , fctóW zbliżył 
Wczoraj, o godzinie 1 w nocy się do podkopu 1 zaczai naata-

po wykopaniu Jamy pod drew- chiwać. 
Dozorca, zmiarkowawszy, 

co się święci, zamierzał rwlzd-
klem zaalarmować policję, na
gle padło klika strzałów. Jedna 
z kul ugodziła Kobyrewa w pra 
wy bok. 

Złodzieje zbiegli Ranionee* 
przewieziono bryczką do sspf>> • 
tala Przenticnicnla Pańskiego. 

nianym parkanem, złodzieje 
próbowali dostać się do składu 
gęsi Moszka Oodhelfa, miesz
czącego się przy ulicy Handlo
wej nr. 8 w Targówku. 

Na widok obcych twarzy, po
żyteczne ptaszki narobiły gwał 
tu. Usłyszał to przechodzący 
dozorca nocny Kobyrew (Ło-

o-

Pilnik w pachwinie 
Cztery zgruchottne pałce 

WARSZAWA. 29. 9. 
W warsztatach głównych 

Warszawa — Praga został ude 
rzony pilnikiem w pachwinę 
podczas piłowania osi tokarz, 
35-Ietnl p. Zenon Tutkalski 
(Dzielna nr. 93), którego w sta
nie ciężkim przewieziono do 
szpitala kolejowego na Pradze. (do szpitala Dzieciątka Jezus.' 

W fabryce sp. akc. przemy

słu elektrotechnicznego p. | 
..Stanrej" (Rejtana nr. 19), sto. 
sarz 37-letni p. Jan Kotyl Cl%-
Jawska nr. H), uległ poszarpa
niu w maszynie czterech pal
ców lewej ręki. Lekarz Pogo
towia, po udzieleniu pomocy, 
przewiózł poszwankowanego 

Dla dóbr," Polski koniecznem .fest powrót Witosa. 
Powrót uo -/ego? 
l>cz\ v, iście, do wideł i cep Ów. 
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UJ Białymstoku powstają Kursy 
dokszfalcafące dla rzemieślników. 

Onanlut|q Kuno* I I IRIIB i i i powiłany w tym cilu winrij 
Komllil. 

Wtorek, 30 września 1924 r. 
— •iwniii . „i >• ni i u 

i Wczoraj w gabinecie p. Wo
jewody łfprnbowsklego odbyto 

r -
• i i a l m a l a Saakrawla a r e j a * 
4 I l K a a f J a a , 

twołane litem urtworzenla Ko-
^ a n i t e t u kortów dokształcających 
| «\ Blałymltoku. ij 
* 9 itirlata • klśnm mną» 
' MlBlał p i l Wojewoda, Oyr. Rob. 
*~~ Pufel. inżJOIołz, InJ. Łukasze 
I ! artet, L*Nlt*ornicka, Wl. Kolen-
' i do, dyr. | s«k. n e m . Bischof 

nowlono prosić Stowarzyszenie^ 

p r a a ł t a a a n l a t a j 
k a a o a a j l 

sli; Ko 

tnż. Blały.f Instr. m m . 
wici , 

»ł|r,|lnstr. m m . Panase 
W.jl Hirmanowskl, red. 

LubklewlJ , R. Samitowskl, Zw, 
„Praca ^ulhnlawlęz*, Wł. Ż e i 
lainiewlczj! Fr. Grosser, Z w. 
rzeżn., F. (Krukowski. 

Otwiera liebranle p. Wojewo 
i odczytuje 

pafcraar fMłaaa 
I 

M ktorem I omówiono sprawę 
potrzeby ^organizowania kur 
•ów dla 
w m. 
aym punki 
lwi 

słyeh I nieletnich 
stoku jako w wal-

przemysłowym I 

nla namiestników 
zatrudnionych * w 

rzemiosłach będą 
ać wydziałów w 

kursów Kura 
gotowe fart 
obowiązując 

części kosztów 
*-*-*itagQ, N 

Lokal Kośittet miałby otriy 
mac w lokalu szkoły Rzemłtśl 
M e t a PrzetAsłowej. Jednocześ 

M a ponieważ kursy podobna 
łcłnłaty w inku ubiegłym loro 
•Mdl i ło Ja[pa mocy koncesji 
Słowarzystaftłe Rzemieślników 
Chr i . I zlikwidowało je, posta-

Glotza omawiano najbliższe za
gadnienia, jakie ma przed sobą. 
Komitet. 
Wobec tego, że Stowarzyszenie 

Rzemieślników odmówiło prze
kazania Komitetowi koncesji na 
prowadzenie kursów, postano
wiono wyrobić, nową koncesję I 
przystąpić niezwłocznie do za
legalizowania Komitetu. 

nowobrganlzującemu 
mltetowl. 

Po przyjęciu protokułu po
przedniego zebrania, wywiązała 
się dyskusja ogólna na temat 
uzyskania funduszów na po
krycie wydatków (''"j prócz sub-
sydjum (a/»j jakiego udziela Ku
ratorium Szkolne. Podniesiono 
kwestję 

e x * a b y M a g i a t r a i 

' nie mógł wyasygnować , / s kosz
tów co wyniesie mnie) więcej 5 
tys, złotych z odsetków poble 
ranych pr/y opłacie patentów 1 
świadectw handlowych. Spra
wę tę m a załatwić Komitet. 

Do Zarządu Komitetu p i f M 
I I M p r u i i k l M M t l i u H i 
• • • l i l i i prezesa Komitetu, p. 
inż. Glotza, zastępcy, p. Bischo 
fa, skarbnika, p. Samitowsklego, 
sekretarza p. Białego I człon
ków: p. Kolendo, p. Juchnlewi 
cap, p. Komornicką i p. Krukow
skiego; na zastępców; Grossern, 
Hermaoowsklego, Żelaznlewl-
cza i Int. Ryglerta. . Pozatem z 
urzędu wchodzi do Komitetu 
Instr rzem. jako czł. doradca p. 
Panasewlcz. 

r,7«l?L.I? £ * ! , ™ i h n»* ••» wyratnłe uwidacznia. IflMMIftą do której weszli | p t e m , , | e ) e , 
i E f t T r S S Ł ? I t n ! " * ! ' »««»9old» I szczególików, mo-
"**?} JVSSSSLL d« kS" i zaMm •» k "«« y :h "osiągnięć gląrt i II B t * l | l | I C i a | do któ-1 r e 4 y l e r s k | c h , o r n , ' m e n t o w m s c t 

( r S z . w 1 H , W Ł . K Q T o 0 s s
n e r C k " n ' » c ^ ^ h ' > « » • " " * « " • * 

Bischof. Komisje te. upoważnło-
no do kooptowania członków. 
Komisja finansowa zajmie się 
uzyskaniem funduszów niezbęd
nych, rai komisja pedagogiczna 
opracuje program nauczania, 
powoła kierownika kursów ł t.d 

„rriynla Kryijia na 
Mitytki 

Cinnlkl mibliny eśusąlyt 
U i m l n i 

j * ^O 

Na skutek wyjaśni 
sterstwa Spraw Wewnętrznych, 
i e mebla stanowią .rzedmlot 
powszechnego użytku stosować 
przepisy o walce z lic nwą rów 
nie* I do stolarzy i tandlarzy 
meblami. Referent d J walki z 
lichwą zamierza w ni Jbllżsrym 
czasie odwiedzić te zakłady I 
składy mebli, które tbowlązy 
wać będzie ujawnian • cen I 
posiadanie cenników, • oraz do
kumentów stwierdzających cenę 
zakupu. 

nla Mini-

Przed jutrzejszą premjer^ 
w f i i fm •lijiklm 

Po inauguracji sezonu teatr 
miejski wystawił siedem premjer 
tempo iście amerykańskie, któ
rego osiągnięcie było możliwe 
tylko dzięki temu, i e dyrekto
rem teatru jest dobrze znający 
publiczność białostocką, czło
wiek niezmordowanej pracy— 
dyr. Skąpskl. Możliwe było dzię
ki temu wreszcie, i e aktorzy 
odbywają próby do kilku sztuk 
Jednocześnie, i e praca wre i 
kipi, budząc podziw poprostu w 
tych, którzy mają możność bez
pośredniego się z nią zetknięcia. 

Pomijając wartość, Istotę sztuk 
grę i reiyserję, pragnę podkreś
lić te właśnie cechy pracy reży
serskiej i aktorskiej: 

Zdumiewająca intensywność 
i rozmach dynamika — jednam 

nie zdając sobie nawet w przy
bliżeniu sprawy z tej mozolnej 

pracy, widzi j u i na pr >mjerze 
w świetle kinkietów. I lad wszy 
stklem zaś czuwa wł idnę oko 
dyrektora, bacznego I przewidu
jącego, pomltno trosk I kłopo 
tów. 

Zespół pod. dyr. p.ESkąpskłe 
go gra Jednocześnie w dwóch 
miastach I, jak wyżej podkreś 
llllśmy, grał w siedml i premje 
rach: 1) .Edukacja Bronki 
.Pierścień z szafirem* .To co 
najważniejsze", „Ślub i panien 
skie" „Grube ryby", , Burmistrz 
Stylmondu" I „Dwaj mężowie 
pani Marty" 

Czyi nie Jest to 
świadectwo pracowltośl 
zwłaszcza Jeśli zważymy, i e ka 
ida premjera zarówfno p<*d 
względem gry, jak i 
scenicznej stała na 
poziomie. 

Jutro teatr miejski 
wesołą farsę: „Syn z 
—pełną humoru, perlącego się 
i musującego Jak szampan. Za
tem dowidzenia na 
premjerze. 

najlepsze 
bl zespołu 

odprawy 
wysokim 

wystawia 
Ameryki", 

utrzejszej 

Nieporozumienia właścicieli 
nieruchomości. 

Właściciel domu przy ul, Sien
kiewicza 73, p. M. Borowicz za
skarżył właściciela nieruchomo
ści przy ul. Poleskie] 2, p. Bra 
uda, i e ten zagrodził ściek. Na 
podwórku Borewlcza z tego po-
wodu utworzyło się jezioro cu
chnące. Władze sanitarna Sta
rostwa wydały w tej sprawie 

poleceni], policji „ , l ( f k w l d o 

wanle w ter. 'z tygodniowym 

utwórz f f 7 M • * K utworzyć p, Borowiczowi dał 
cementowy. . «, B r t u t V „ „ f 
dzlć ś c i e k l i , wed deszczowy! 

nHcfe? KIT** P 0 « ' 
My.gSre.ktuW,dnNe ".' • - * • , 

Z braku środków do życia porzuciła 
swe dziecko. 

Pode drzwiami . i lobka" przy 
ul. Grundwaldzklej 22 znale 
zlono noworodka, płci żeńskie) 
podrzuconego przez nieznaną 
matkę. Do ubranka niemowlę

cia znaleziono kartkę przypiec, 
z napisem: .dziecko polskie/' 
nie chrzczone z powodu braku": 

środków do życia. 

Kiedyż nareszcie gospodarze 
domów pomyślą o czyszczeniu. 
Po raz setny może „Dzien

nik" notuje wypadek, klóry na 
tzrzęście zakończył się szczęś
liwie. Unegdaj mianowicie w 
godzinach południowych zapa

liły się sadze w kominie ^dornu 
Ni 4 przy ul. • Warszawskiej. 
Ogień stłumiła straż ogniowa 
miejska. Strat nie było. 

Kogo i za co postawiono przed 
kratki sądowe? 

W e ł r a p i a j czajaol 
z a b r a n i a 

jui pod przewodnictwem p. irjź. 

Egzamina dla położnych w Grodnie. 
Dnia 28 prześnią odbył się 

egzamin 4 szkoła Położnicze) 
przy Oddziale Polskiego Czer
wonego Krzjyża w Grodnie. Ko-
anlsja egzar^enacyjna pod prze

wodnictwem p. D-ra Zabłockie
go . z Wojew. Urzędu Zdrowia 

P. Wincenty Witos nie zrezygnjował 
z Białegostoku. 

Utwiriony soital « Blalymifokn Okripowy lapnfirlif « Blałymifoki 
P I . b 

Sa pofalemay wyiiyak ajitni, 
Siurberga Jankiela, Sienny Ry
nek 7. Terpifowsklego Józefa, 
Bażantarnia 2. 

I i i l e p r i M i n i i i i l i f i d i l i 
h n l l l - Przybałowsklego Jank-
la Lipowa 31, jMalenckę Józefa 

Knyszyńska 2. 
l a l i ł t u w i a l i pralikf#» 

t P t t f W i y t h i Chaję Szwarc, Ma
zowiecka yt. 

U | » l « riwirea w miejscu 
niedozwolonem — Parasola Fe
liksa, Św. Rocha 1. 

udzieliła stopnie położne) 
du 24 asplrantkom. 

Irzę-

W ostatnim numerze .Woli 
Ludu" znajdujemy zawiadomie
nie tej treści: 

Przystępując do pracy orga
nizacyjnej na terenie wojewódz
twa białostockiego, otworzyliśmy 
w Białymstoku przv ulicy Sien
kiewicza 41 Okręgowy Sekre-
tarjat P. S. L 

Sekretarjat udzielać będzie 
bezpłatnie informacji, porad, 
będzie przyjmował zażalenia, 

prośby, wnioski od włościan bez 
względu na przynależi ość par 
tyjną nt razie tylko w< czwartki. 

Zatem, jak widzimy p. Witos 
nie zrezygnował z Wolewódz-
twa Białostockiego, licząc na 
nowe wybory. Przy wyborach 
poprzednich z ramienia jego 
stronnictwa uzyskał rrandat dr. 
Polakiewicz, który n Sejmie 
przeszedł do „Wyzwoljenia". 

im 
O b b O 

D z i ś ! 
Ilustiacja muzyczna 

k ° n t °*'fl° «*polu 
pod batutą 

• r « f . f , K a f a h h a a r a . 

* • 

PRZETARG. 
Wydział Zasobów Dyrekcji Kolejowej w Wilnie 

sprzeda 30 tonn z użytych obręczy parowozowych i 
wagonowych, 5 0 tonn starych szyn, 5 tonn złomu 
stali resorowej — wszystko loco magazyn Dyrekcji, w 
drodze przetargu piśmiennego i ustnego. . 

Informacji udziela siej w dnie urzędowe od godz. 
II-ej do 14-ej w pokoju Na 40, ill piątro, przy ultey 
Słowackiego Na 2. 

Przetarg tamże w dniu 9-gofpaździernika r, b. o 
godzinie 12-ej. / 

Oferty winne być umieszczone w kopertach z 
napisem na kopercie .Oferta na kupno złomu w 
dniu 9-1 r. b." 2684 

X-J Pierwszy film wytwórni „ J a r M a l l a f f " Moskwa, Parył, Monachium ha sezon 1924—25 roku 

UWODZICIEL, •*»•>» 
Potężny dramat życiowy w 6-ciu aktach, o silnym napięciu, wykonany wg. Wymagań ostatniej techniki 

f t a i y a a r j a „ J o z a f a J a r m o l l a f f a ' -

W r a l a o h v ł ó a r a y o h i DARRY HObN , & i 
•m 

uwodzicielem 

RUNICZ znakomity 
rosyjski artysta 

w> 

KINO 

IDBRr Dziś! Monumentalne dzieło filmowe 

Widtag 
ilynnigo iilita 

C D R Z E 6 »nałhan,lBrWBlSB 

wszelkie męskie i damskie. 
Otlanterja futrzana Najnow
sza modele stale aa skl«dzle 

IMJH. 
[ H t i r t . Egz. od 1890 r. 

a a r n a a s i I 
Maraullmnka tak M . A-oĄ 

O a t a l 

Opowieść o trzi 
pierścieniach opasi ją 
cych świąt wierzeń, re-
Kgjl, kultów 1 wieczną 

* * żywą miłość. 

- S ' " f J T T * * • ° " - ł " n « « M c y przepych i bogactwo 
w bita a pod Jeruzalimem biorą udział 100.000 osób. 
C a a w j a d I a l . * » p . 4.30 u p . 

V M t e o h aałtafRyal i i Na|w1ąkszy traqik doby ostatjilaj 

WERNER K R A U S S 
J i i l l s J I M O Z * N A V aawaw O A I I L M . VSaV|%. 

j M."" łTrylTz T a L 11 
I •leajklaarlesa) S I 

S posiada dusy wybór naterjałdw sukiennych niskich f 
i damskich. rt|lepssych angielskich 1 tomaszowskich a 

K firm. Jednocześnie przy)am)e obatalanki ubrań mes- 5 
I kich jak ze swego tak I s powierzonego aw aater)ałn. | 
I .nttfaiiMi riailwiwya n łt*TV. J 

iViViViV.V.V.V.V.-i 
i sal stawna —*-"-" 

A. 
B. 

W aowo odrestaBrowanjw tokata 
p.iy ul Polnej M BP teleł. ł * l » 

_ , , _ * " a B ^ *S0 — zaznłajscowa wraz przesyłką — Złp. 5.00 — segrardezna — Zfc. 8.oa 
« ^ w » » w y - szerokość szpalty redakc w tekście - Bp. * , zwyczajna - Złp. Q,Ut drobna a wyraz Złp. 0 , 1 * 

toasrh^^eZlLL. , f ^ t * e l ! Ł " « * « - » • terminowe o % piec drożej. Od cen powyiuych opustów ma udzlaU dą. Na 
£ ^ ^ P J T w « l a y c l i I społecnych w kron.ee padjag,^ opłaci,, (jyład ogłosić dwunastoszp sitowy. 

6 Nauczycielki tańców | 

_ ^ W aowo odrestaorowanym lok 

iŁ' Ukcie: 10-8 ł 9 -18 Wlecz. jM 

Restauracja 

WRITZ" 
zamknięta będzie zpor 
wodu remontu dziś, 

dn. 30 bm. 
Z pomatanttm 

2692 ZARZĄD. 

t« t iu l i ; 
I prsrsliklinia 

utyw.j i 
JŁUIW SU fJlti 

nyrobo tabor 
Chem • F«rm«c 

I . IrsiBllctl 
w Warszawit.-

Żądać w apte-
I kack i skledach I 
I apteczaych. I 

etłtizim ĆHK 
8' tenograHl wyu

cza listownie. 
scvi>ko, jaknpjdo-
kladnle| (gwaran
cja) Instytut Steno
graficzny. Warsza
wa, Mokotowska 
38. Ząd.jcie ct>-
skeraych,, bezpłat
nych prospektów. 
* 2689 

Bu sprzedania 
posiadłość " 

419 kW. ssin! o 2 
fronty, oraz 2 do
my ats latslarta 
i Inne zabudów. 

Poleska 5,, 
od 4—e p.n. 

H am.. 

Kaja 
Pomaranc. 

kursu franka atetego* 
uchwal Zjasdu Prasy Prowincjo-

Polska Drtifcarala w • B B a W ac^Baawnaa aaaai <1. 
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